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Numer dzisiejszy zawiera dodatek  polltyczno-satyryczny.
O p ł a t a  p o c * to < w a  u i s z c z o n a  r y c z a ł t e m .  C e n a  n u m e r U  5 0  g r o S Z y .

I._______________ O p a tó w ,  15-go c z e rw c a  1932 r .

E m m m

Z I E M I

O P A T O W S K I E

DWUT Y GODNI K NI EZALEŻNY,
O n A W IA J ą C Y  S P K a W Y  C iO S P O D i\R C Z O -S P O Ł F X Z N E  i P O L IT Y C Z N E  PO W IATU.

Wychodzi  i - g o  i 15-go każdego micsigca,

J E D N O Ś C I Ą  i P R A C Ą - D O  P O T Ę Ż N E J  P O L S K I !

P .  T .  K .
w  ro k u  1906, w ro k u  w zmożon ej  walki  o p r a ­

wo do samodzielneg-o byt u  narodu ,  o m o w ę  o jczy ­
s t ą  w szkołach za łożone zos ta ł o  Polskie  T o w a r z y s ­
t w o  K ra jozn aw cze .  Na o g ro d z ie n ieck im  zamku,  p o d ­
czas  bu rz y  pow s ta ło  z zach w y tu  i os t a ł o  się,  by 
co raz  w yż sz ym  s łużyć ce lom.  Było  g ło s e m  ziemi , 
n a w o ły w a n ie m  t ę s k n e m  i r a d o s n e m  do z j e d n o c z e ­
nia, do  ze spo lenia  t r u d u  i znoju  pokoleń.  O g a r n ę ­
ło  m y ś lą  p rz e sz ło ść  i przyszłość ,  z j ednoczy ło  pod  
s w y m  zna k ie m  wszy s tk ie  s tol ice Rzeczypospol i te j :  
wie lkopo lski  P o z n ań  i ma łopo l sk i  K ra k ó w  z m a ­
zo w ie ck ą  W a rs z a w ą .  O t w i e r a ł o  oczy na p iękno 
ro d z in n e g o  k ra jobrazu ,  oświet la ło  u k ry t e  t a j em n i ­
ce ziemi  i r oz sze rza ło  mi łością  d u s z ę  Polaka .  P e d  
p r z e w o d n i c t w e m  Z y g m u n ta  G lo g e r a  i A l e k s a n d r a  
J a n o w s k i e g o  w s łużb ie  p a t r jo ty cz n e j  idei j e d n o ­
czyło S te f an a  Ż e r o m s k i e g o  i B ro n i s ł aw a  C h l e b o w ­
skiego,  A l e k s a n d r a  J a b ł o n o w s k ie g o  i T a d e u s z a  K o ­
rzona.  Sta wa ło  w  s z e r e g u  wa lczących  o Ś l ą s k  o 
S p is z  i O r a w ę ,  P o je z i e r z e  Mazurskie ,  o Li twę,  
W o ły ń  i Podo le ,  w s z ę d z i e  up o m in a jąc  s ię o s p r a ­
w ied l iw e  p r a w a  m o w y  i ku l tu ry  polskie j .

Po lsk ie  T o w a r z y s t w o  K r a jo z n a w c z e  o t w o r z y ­
ło oczy sw o im  i o b cy m  na w a lo ry  t u ry s ty czn e  
n aszego kia ju .  A p rz ec i eż  nasz kra jobraz ,  życie

ludu,  pamiątki  d z ie jow e  i zabytki  sztuki m o g ą  
za in t e re so w a ć  n a w e t  bar dzo  zb laz o w an eg o  turys tę.  
S a m  m a je s t a ty c z n y  b ieg  W is ł y  z m al ow nicz ym  
K ra k o w e m ,  S a n d o m i e r z e m ,  K a z im ie rze m ,  W a r s z a ­
wą, Płock iem,  W ło c ła w k iem ,  T o ru n ie m ,  G r u d z i ą ­
dzem,  T c z e w e m  i G d a ń sk ie m  — to p rz ep ięk n a  
szarfa,  wiążąca  K a rp a ty  z Bał tykiem.  T a k i e g o  p y ­
szn ego  w ko lo ryc ie  widoku,  jaki  d a je  wyj śc i e  
ks ięża ka z kościoła w Łowiczu,  czy Po d h a lan  
w Z ak o p a n e m  nie znajdzie  ińkt  w całej  E uropi e .  
B oga te  s t r a ż e  p rz ed n ie  zachodnie j  kul tury ,  w y ­
kw ita j ąc ej  p r z e p y c h e m  k ra ko wskie j  kapl i cy  Z y g ­
m u n tó w ,  w a r szaw sk ie g o  pał ac u  w Ł az ienk ac h ,  p o z ­
nańskie j  sali o b r a d  na  ra tuszu ,  lwowsk ie j  kapl icy  
B o im ów  lub wi leńsk iego kościoła  św. A n n y  —d ają  
ś w ia d e c tw o  tys iącletn ie j  m o c a r s tw o w e j  p o t ę d z e  
polskiej .

Po lsk ie  T o w a rz y s tw o  K ra joznaw cze  w O d r o -  
dzone m P a ń s tw ie  u ję ło  dzisiaj  szczy tną  s łużbę s z e ­
rzen ia  z n a w s tw a  i um iłowan ia  cz łow ieka i z iemi  
o jczys te j  w każdej  pracy,  k tó ra  b u d u je  w span ia łą  
w ie lkość  i wzn ios łą  p rz yszłość  Naj ja śn ie jszej  R z e ­
czypospol i te j  Polskiej .

St .  K.
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Ochotnicze Straże Pożarne, a oszczędność.
P o b ie żn e  p r z e p r o w a d z e n i e  s ta tys tyki  szkód,  

s p o w o d o w a n y c h  przez  pożary ,  d o w o d z i  nam,  iż 
fala tej  k lęski  spo łecz nej  nie tylko nie zmni«jszy- 
ła się w s tos unk u do lat  ubiegłych,  ale u legła  
n a w e t  p e w n e m u  nas i leniu .  S zczegó ln ie  w iosną  
i la t em rok u u b ieg łe g o  codz ie nn e łuny poża ró w,  
widocz ne w różnych s t ro nac h  pow ia tu  - u p r z y t o m ­
niały nam og ro m  n i e b ez p ie cz eń s tw a  i wzbudza ły  
re f l eks je  w ś ró d  zd r o w o  myś lącego  spo łeczeńs twa-  
By ły  one tern bardzie j  za s t r as za jące  w swej  grozie ,  
że  t o w arzyszy ły  im o b jaw y  bierności  wsi wobec 
klęski,  a w szczególności  t en d e n c j a  do n ier a tow a-  
nia już  p łonących budynkó w.  A dzia ło  s ę to nie-  
ty lko w naszern powdecie.  1 dziwić się należy,  że 
w takich warunkach  S t r a ż e  O cho tn icze  zdo ła ły  
o p a n o w y w a ć  sy tu ac j ę  i lokal izować ogień — co 
ni ewą tp l iwie  p rz yp isać  na leży t ężyżn ie  mora lne j  
i sp ra w ności  fizycznej  tych organizacyj .

W  osta tn ich  j e d n a k  mies iącach,  szczególnie  
po w ydan iu  pew nych ra dyka lnych  zarządzei i  prz ez  
P. Z. U. W.  o w ypłac an iu  od szk o d o w an ia  p o g o ­
rzel com,  dał  się za uw aż yć  duży  s p a d e k  po ża ró w ,  
j ak  ró w n ie ż  p e w n a  go towość współdzia łania  l ud ­
ności  cywilnej  ze s t r aż am i ,  p rz y ja zd u  których  do 
p o ż a r u  o czeku je  się o b ecn ie  z wie lką  n iec ie rp l i ­
wością.

W  ob ec nej  dobie ,  mimo ogólnego  k ryz ys u  
g o s p o d a r c z e g o  wiele  w iosek  chcia łoby założyć u 
s i eb ie  te organizacje .

Ac zk o lw ie k  rozwój  s t r aż y  p o ża rn ych  ochot­
niczych od chwili  pow s tan ia  P a ń s t w a  P ol sk iego 
os iąg nął  już  wspania łe  wyniki ,  jeśl i  zw aży m y ,  że 
j e s zc ze  w  1921 r. j e d n a  s t raż  p r z y p a d a ł a  na 200 
kim.,  obecn ie  zaś na 37 kim. -  i l iczba tych p l a ­
có w ek  musi  być  po ►viększona -  to j e d n a k  w chwi­
li o b ecne j  n i ew s k a zan e m  j e s t  m yś leć  o zakładaniu,  
lecz o u t r zy m a n iu  i pog łęb ien iu  z a k re s u  p racy  
w  już i s tn ie jących  st rażach.  W y j ą t e k  s t an o w ićb y  
m o g ły  ty łko  te wsie,  k tó re  we  w ła sn y m  zak res ie  
za kup ią  n i e z b ę d n e  narzędzia ,  a w ypa dki  takie  są 
już  u nas  no tow an e .

T e n  bezsp rz eczn ie  wielki  p o s t ę p  o rg a n iz ac y j ­
ny S t r a ż a c t w a  należy zawdzięc zać  p rz ed cw s z y s t -  
k iem  s a m e m u  s p o łecz eń s tw u  i tym n i e z m o r d o ­
w a n y m  p io n ie ro m  pożarni c twa,  ro z s ia nym  po wsiach 
i osadach,  t o ru j ą c y m  t w a r d ą  dłonią  d r o g ę  innym,  
- j a k  n i e m n i e j  z w ią ik o i n  s t r a i a e k i m  1 s a n o -  
r z ą d o ta .

S z cz eg ó ln ie  jeś li  idzie o s a m o rz ą d y  s t w i e r ­
dzić muśimy,  że B E Z  M O R A L N E G O  I M A T E R -  
J A L N E G O  P O P A R C I A  S A M O R Z Ą D Ó W  -  P R A ­
W I D Ł O W Y  I NA S Z E R S Z Ą  S K A L Ę  Z A K R O ­
J O N Y  R O Z W Ó J  S T R A Ż Y  P O Ż A R N Y C H  J E S T  
W P R O S T  NIE D O  P O M Y Ś L E N I A .

N ies te ty  w os tatnich  czasach,  w s k u t e k  k r y ­
zysu f inan sow eg o  kra ju ,  d a j e  się za uw aż yć  wielki 
p ę d  do oszczędno śc i  w e  wszystkich  dziedzinach.

w któ rych  s a m o r z ą d y  p rz e j aw ia ły  do tychcz as  j a ­
kąkolwiek  działa lność .

Niew ątpl iw ie  dla p r z e t rw a n ia  kryzysujf inanso-  
w e g o  kon ieczne są j ak  najda le j  p o su n ię t e  o szczęd­
ności,  nad m ien ić  j e d n a k  w y p a d a ,  że są  o s z c z ę d ­
ności ,  sk re ś len ie  k tó rych,  choć  d a j e  ef ek t  d o r a ź ­
ny,  może  się j e d n a k  odb ić  n i e k o r z y s tn i e  na  s y t u ­
acji g o s p ed a rcz e j  P a ń s t w a  w przyszłości .

W  rzędz ie  takich n iek o rz ys tn ych  z j a w i s k - j e s t  
n i ew ą tp l iw ie  k lęska  ogn iowa.  N a w e t  p o b o c z n y  
o b s e r w a t o r  m óg ł  zauważ yć,  że k ryzys  g o s p o d a r ­
czy był  j e d n ą  z p rzy czy n  l icznych p o ż a ró w ,  j a k i e  
obse rw ow al i śm y  w roku ub ieg łym .  W a l k a  więc 
z k lęską  o g n io w ą  j e s t  dz iedz iną  p ra cy ,  k tó r ą  n ie-  
ty lko nie możn a .kurczyć, lecz p r z e c i w n i e  — ro z ­
szerzać!

W  dzisiejsze j  t ru d n e j  sy tuac j i  g o s p o d a r cze j  
kra ju ,  nie m o ż e m y  jed n ak  w y m a g a ć  r o z s ze rz en ia  
prac -  nie mnie j  m us im y  zaznaczyć,  iż w sk u tek  
n i e o t r z y m y w a n ia  od par u  lat zas i łków p rzez  n i e ­
k tó re  s t raże  naszego  powiatu ,  p rz y cze m  rozjioczę-  
cia przez  nie b u d o w y  re m iz  -  zna jd u ją  s ię one 
w ba rdzo  c iężkiej  sy tuacj i  f inansowej .  Je ś l i b y  więc  
s a m o r z ą d y  za s to sow a ły  mechan iczne  sk re ś l an ie ,  
w zg lę dn ie  obniżanie  subsyd jów ,  nie wn ikając  
w p o t r z e b y  p o szczegó lnych  s t raży,  m o g ł o b y  to 

• sp o w o d o w ać  z u p e łn e  z a h a m o w a n ie  p ra c  tych 
placówek.

Mam y j e d n a k  nadz ie j ę ,  iż o b e c n y  P r e z e s  
O k r ę g u  P. S t a r o s t a  W odn ick i ,  k tó reg o  w ie lką  
przychy lność  dla S t r a ż y  i g ł ę b o k ie  z a i n t e r e s o w a ­
nie się ro z w o je m  tych że  zdą ży l i śmy już  po znać,  
zdoła  zaradzić  z ł emu i nie dopuści  do  z a h a m o w a ­
nia prac  poża rn iczych i ob n iżen ia  tern s a m e m  
sp ra w ności  d ru żyn  w s k u tek  b ra k u  n i a t e r j a ln e g o  
p o p a r c i a  -  co w przyszłości  m o g ło b y  się odb ić  
n iek o rz y s tn i e  na sytuacj i  g o s p o d a r cze j  po w ia tu ,  
z p o w o d u  zw ięks zen ia  się k lęski  ogn iowej .

K ażd y  j e d n a k  dzia łacz poża rn iczy  winien 
zdaw ać  sob ie  s p r a w ę  z dz i s i e j sze go  k ry z y su  i nie 
oczek iw ać  p om ocy  z ze w n ą t r z  — a l icząc li tydko 
na  w łasne  siły,  n ap o tk an e  zaś t rudności  w inny  
raczej  z a h a r t o w a ć ,  niż os łab ić  j e g o  wolę  i e n e rg j ę .  
Ani  na  chwilę  nie wo lno m u  zo b o ję tn ieć  do  sp raw,  
k tó ry ch  s ię d o b r o w o l n i e  podją ł ,  a k tó ry ch  t e m p o  
rów nież  ani na  chwilę  nie m oże  os łabnąć .

Musimy pam ię tać  o tern, że wcześnie j ,  czy 
późnie j  k ry z y s  minie ,  pozo s t aw ia j ąc  za s o b ą  s p u ­
s to szo n e  o b sza ry  -  j ak  szarańcza .  D b a jm y  o to,  
aby nasze  łan y zos ta ły  n ien a r u s zo n e  i os ta ły  się,  
ja k  p iękna  oaza w ś r ó d  pustyni .

Gece .

Kronika O patow ska .
Otmi

(d) Dzięki n i e s t r u d zo n e j  ene rg j i  p r e z e s a  
T o w a r z y s t w a  K ra jo zn aw c zeg o  prof.  S. K o ta r s k ie ­
go,  O p a t ó w  w zbo gaci ł  s ię o j e d n ą  j e szcze  k u l tu ­
ra lną  p lacó w k ą  t. j. m u z e u m  K ra jozn aw cze ,  o t w a r t e  
w dn iu  3 b. m.
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P o  n a b o ż e ń s tw ie  w Koleg jac ie  nas tąpi ł  akt  
otwarcia:  t r a d y c y jn ą  w s t ę g ę  prz ec ią ł  z a s tę p c a  s t a ­
ro s ty  p. R e f e r e n d a r z  J. Kurzeja ,  p o c z e m  Ks. dyr.  
A Prügel  p o św ięc i ł  lokal,  wyg łasz a jąc  okol iczno­
śc i ow e p rzem ó w ien ie .

P r e z e s  T o w a r z y s t w a  prof.  Kotarski ,  dz iękując  
z e b ra n y m  za przybyc ie ,  s c h a r a k t e r y z o w a ł  cel  m u ­
ze u m  i wmrunki w jakich  zos ta ło  za łożone.  N a s t ę p ­
nie za b ra ł  g los  p. r e f e r e n d a r z  K u rz e j a  wi tając  
n o w ą  p laców kę  w imien iu  S t a r o s t y  o p a to w sk ieg o  
p. J. W o d n i c k i e g o  i p o dkre ś ł i ł  don ios łe  znaczenie  
tej in s ty tuc j i  w łączności  z ana łogiczn em i  towa-  
) zys twami  zagranicą .

Po od czy ta n iu  aktu  e r ek cy jn eg o .  P r z e d s t a ­
wicie l  R zą d u  o raz  r e p r e z e n t a c i  po szc zegó lnych  
ins ty tucyj  złożyli  na  nim s w e  podp isy ,  p o czem  
p r e z e s  r o z d a ł  d y p lom y p rz e w o d n i k o m  po O p a t o ­
w ie , -k tó rzy  ukończyli  s p ec ja ln y  w tym  celu kurs.

W  zbiorach Pol.  T ow .  Krajozn.  zauważyl iśmy,  
c en n e  ok azy u rn  z ozdoba mi  szn u r o w em i ,  n a r z ę ­
dzia  z kam ien ia  ł u p a n e g o  (rzadki  oszczep) oraz  g ł a ­
dzone go,  w a r t o ś c i o w ą  m a p ę  Polski z r. 1560, m i e ­
dz io ry ty  z X l l -g o w ieku (np. D a h lb e rg a  „Sp o tk an ie  
Karola  G u s t a w a ,  kró la  s zw e d zk ieg o  z J e r z y m  R a ­
kocz ym  k s ięc ie m  s i ed m io g r o d zk im  w Modł iborzy-  
cacłi 1657 r . ”), kilka szk iców  tu te j s ze j  okol icy  r ę ­
ką  Na[)oIeona p r z e d  s tu  laty wyko na ych ,  wuel- 
ki plan mias ta  Ł a g o w a  z 1824 r. p a r ę  s ta rych  o- 
b razów,  or g ina lnych  d o k u m e n t ó w  i t. d.

Należy zaznaczyć,  że udzia ł  w uroczystości ,  
wz ię ła  ca ła  in te ł igencja  opa tow ska ,  z w ie lkiem 
za in t e r e s o w a n ie m  og ląda ją c  zabytki  naszego  reg jo -  
nu,  u łożone i r o z p la n o w a n e  z dużym smak iem .

U ro czy s tość  zako ńczono w sp ó ln ą  fotografją.

IX T y d z ie ń  le tn iczy .
(d) Tydzie i i  lotniczy w Opatowie  rozpoczął  

s ię w dniu  5 b m. u ro czy s tem  n ab o ż e ń s t w e m  
w m ie j scow e j  Kolegjac ie  w k tó rem  w z ię ły  udział  
l iczne r e p r e z e n t a c j e  i t ł u m y  publ iczności.  Mias to  
u d e k o r o w a n e  t r an s p a re n t am i .

O godzini e  1-ej po  połud niu  z p rz e d  gm achu  
O c hotn iczej  S t r a ż y  Po ża r n e j  w y r u s z y ł  po chód 
w  maskach gazowych,  sk łada jący  s ię ze s t raży  
p o ża rn e j  i szkoły  p o w szech n e j  -  z p l aka tami  
i okol Iczno ściow em i has łami ,  w z b u d za j ąc  o g r o m n ą  
sen sac ję .  -  VV tym że  czas ie na ry n k u  p M. Ci­
chocki w’3'g]osi ł  p r z e m ó w i e n i e  o ce lach i za dan iach 
h. tn ic iwa i o b r o n y  p rz e c iw g a z o w e j ,  z g r o m a d za j ą c  
(fo dvtuch ty s ięcy  s łuchaczy.

N a jw ię k s za  i n a jb a rd z ie j  u ro z m a ico n a  część 
e fektów,  związanycli  w szczególności  z gaz oznaw - 
s t w e m  p r z y p a d ła  na  n iedz ie lę  t j 12 czerwca.

O godz.  2-ej po p o łudn iu  na s t ad jon ie  P. W,  
i W.  h .  zostało  p r z e p r o w a d z o n e  ćwuczenie t ak ­
tyczne prz \ '  udzia le  zawsze  chę tne j  i - pe łnej  fiar- 
ności  opat ow sk ie j  Oc ho tn ,  S t r a ż y  P o ż a r n e j ,  co 

■ j e s t  w ie lką  za s ługą  p r e ze s a  Dr. B. G l ińsk iego i 
I  naczelnika  p W.  j a d c z j k a .  Użycie az ów d 3miow\ 'ch

i ł zawiaj ących  dało naoczne i „ n a n o ś n e “ d o w o d y ,  
żc  z gazami  ża r to w ać  nie można.

O  godz in ie  4-ej po  poł. w sali O. S. P. z o ­
stał w yg łoszony  p rzez  dr.- P e r e t a  od czy t  z p r z e ­
zroczami ,  dla m łodzi eży  szkolnej ,  a w ie c z o r e m  
a k a d e m j a  -  z u l z i a ł e m d r .  P e r e t a ,  o rk ie s t ry  m an-  
do l in is tów p od  b a t u t ą  p. Bukaj ły ,  p. K. W r o n y  
(deklamacja) .  -  A t r a k c j ą  akademji  by ła  s z tu k a  
w 1 akcie A. S zch r o e d e r a .  „R ozkaz“ w w yk o n a n iu  
ze sp o łu  O p a to w s k i e g o  T o w a r z y s t w a  D r a m a t y c z n e ­
go p r z y  św iet nej  i p o m y s ło w e j  r e ży s e r j i  p. S t a ­
rośc iny M. Wodn ick ie j .

Zaw sze  pełna ,  „f ig ie łków“ o p a to w s k a  e ł ek-  
t ro wnia ,  szczególniej  w so b o ty  i świę t a ,  i tym 
ra zem  dała  p e łn y  w y ra z  s w e m u  n i e d o ł ę s t w u  i n i e d ­
bal s twu.  T o  te ż  sa la  t ea t r a ln a  i s ce n a  to n ę ły  
w  c iemnościach.

Ciekawi  nas  ba rdzo,  k iedy w reszc ie  mias to  
da  w y ra z  swej  energj i  i z l ikwiduje  tą  ins ty tucję ,  
n ikom u w O p a to w ie  do szczęśc ia  n iep o t r zeb n ą .

Na leży  w ymien ić  św iet n ie  dz ia ła jącą  sekc ję  
f inan sow ą Komitetu,  k tóre j  d o b r a  o rg anizac ja  w zn a ­
cznej  m ie rze  prz \mzyni ła  się do s to s u n k o w o  du-
że go  dochodu.

Egzam ina tnaiura lne .

W dniu 8 i 9  czerw ca  r. b. w gimnazjum  
im. Bartosza  G łow ack iego  w Opatowie odbył  
sit; egzamin maturalny w obecnośc i  pp dyr. 
Edwarda ¿ u ła w y  i dr B o le s ław a  G awęckiego  
insiruklora  • ministerjalncgo.  Św iadec tw a  doj­
rz a ło śc i  otrzymali  pp.: Badowska  Rlina, Gra-  ̂
dzikiewicz Steian, Kapuśc ikówna  Zofja, Ki­
janka Karol, Kocznur  Bo les ław ,  Konwicka  Ja­
nina, Koszarski  Józef, Lipińska A a r j a — Wac­
ła w a ,  Lebensztajn Szymon,  A aje r  Boles ław ,  
Papaj Walenty, Sylberman Pesla  i Zalewski  
Aleksender.  A ł o d y m  m aiu rzys lom  s k ładam y  
serdeczne  życzenia,  aby przyszła ich praca  
była jak najowocniejszg  dla P a ń s t w a  ' spo-  
łeczeń.s iwa.

W a l n e  Z e h n n i a  K o ł a k  i O r p n i z s c f j  Re n i s z y c h  
p s w a ł u  O p a t e w s k i e g e .

w  dniu  22 m a ja  r. b. w sali m ie j sco w e g o  
Gim n az ju m  w O p a to w ie  o d by ło  się do ro czn e  
W a l n e  Z e b r a n i e  K ółek  i O rg an izacy j  ro ln iczych 
p o w ia tu  O p a to w sk ie g o .

Na ze b ra n ie  p rzyby ło  31 d e l e g a t ó w  z p o ­
szczegó lnych  K ółek  i Organizacyj  rolniczych,  ora z  
liczni zap ro sze n i  goście.

Z e b r a n i e  zaszczyci ł  r ó w n ież  s w ą  obec n o śc i ą  
Vice -M arszał ek  S e n a t u  p. Z y g m u n t  Leszczyński .

O t w o r z y ł  i zagai ł  po s i ed ze n ie  P r e z e s  O k r ę ­
g o w e g o  T o w a r z y s t w a  O rg an izac y j  i K ó łek  R o l ­
niczymi] p. S ta n i s ła w  Morawski ,  wi ta j ąc  d e l e g a t ó w  
i zaproszonvcl i  gości.
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P o  odcz ytan iu  p ro to k ó łu  i z łożeniu  p rzez  
In s t ru k to ra  ro lnego  p. M. Cichock ieg o s p r a w o z d a ­
nia z działalności  O. T.  O. i K. R. za rok  1930/31 
i 1931/32, o m ó w ien iu  p lanu p racy  na rok 1932/33- 
i s p r a w o z d a n ia  k a s o w e g o  za rok 1930/31 zeb ra n ie  
pos tanow iło :

1) za tw ie rdzić  s p ra w o zd an ie  z działalności  
O. T.  O. i K. R. za rok  1930/31 i 1931/32,

2) za tw ie rdzić  sp r a w o z d a n ie  k aso w e  za r a k  
1931/32,

3) za twierdzić  plan pracy O k r ę g o w e g o  T o -  
w a rz  na ro k  1932/33,
4) udziel ić ab so lu to r ju m  Za rządow i  O T. O. i K. R.

W  wyniku uzupe łn ia jących  w y b o r ó w  do R a­
dy powołani  zostal i  p p. ks. R. Gó rsk i ,  A. Oi ic-  
jalski  K. Rogusk i ,  St.  T u r n a u  i j .  Żółciak.

De le ga tam i  na Zjazd W .  T. O. i K. R. zo­
stali w y b ran i  p.p : ks.  R. Górsk i ,  St.  Morawski ,  
J. Po lak,  W .  Redl ich ,  E. Roguski  i j .  W rońsk i .

Da Komisj i  Rewizy jnej  O. T.  O. i K. R. p o ­
wołani  zostali  p.p.: Z dz is ław Moroch,  A d a m  Mał­
k iewicz  i W a l e n t y  Mucha.

W  końcu In s t ruk to r  ro lny  p M. Cichocki  
w kró tk iem p rz e m ó w ie n iu  zachęcał  kó lkowiczów  
do sam odzi e ln e j  p ra cy  na  t e r e n i e  Kółek Rolni ­
czych,  nadmierda jąc ,  że z p o w o d u  redukcj i  ins t ru k­
toró w,  pomoc  fachow a nie zdoła  objąć  w szys tk ich  
o rgan izacyj  na t e r e n i e  powiatu .

P o  w y cze rp an iu  p o rz ąd k u  dz ienn ego .  Pan 
P r e z e s ,  dz iękując  ze b ran y m  za ł a skaw e  p rz v b y c ie  
oraz  dziękując  Ks. D y re k t o r o w i  G im n a z ju m  za 
uży czen ie  sali -  zamkną ł  pos iedzenie .

Z e b r a n i e  R a d y  O k rę i io w re g o  T o t w « r z y s i w a  
B r g a n i z a c y j  i K o ł e k  R o l n i c z y c h  w  O p a t o w i e .

W  dniu  6 cz e r w c a  r. b. w sali P r z y j ę ć  S t a ­
r o s t w a  od by ło  się zeb ra n ie  Rady O k r ę g o w e g o  T o ­
w a r z y s t w a  Organizac j  i Kółek Rolniczych.  Na z e b ­
ranie  prz yby ło  13 cz łonków Rady.  N i e o b e c i n c h  2-ch 
cz łonków.

O t w o r z y ł  i zagaił  pos iedzen ie  us tępu jący  P r e ­
zes  O k rę g o w e g o  T o w a r z y s t w a  O. i K. R. p. S t a ­
nis ław Morawski .

Po  zg łoszeniu  i p rz y ję c iu  s z e r e g u  wniosków ,  
do tyczący ch  p lanu  p ra cy  O k r ę g o w e g o  T o w a r z y s t ­
w a  Organizac j i  i Kółek Rolniczych,  p rz y s tą p io n o  
do u zu p e łn ia ją cy ch  w y b o r ó w  władz O. T.  O. i K. R.

W y n i k  tych w y b o r ó w j e s t  na s tępu jący:  do Z a ­
r z ąd u  po w ołan i  zostali :  p. Morawsk i  S ta n i s ł a w  z 
Planty ,  p. T u r n a u  S ta n i s l a w  z Wionie  i p. Żółc iak  
Jan  z W ąw  orkowa .

P r e z e s e m  O k r ę g o w e g o  T o w a r z y s t w a  O r g a n i ­
zacj i  i Kółek Rolniczych zos tał  p o now nie  w y b r a n y  
p. St.  Morawski ,  zaś w ic e - p r e z e m  zosta ł  w y b r a n y  
p. Żół c i ak  Jan z W ą w o r k ó w a .

N o w o w y b r a n y  p r e z e s  p. S t  Morawski ,  d z i ę ­
kując  z e b r a n y m  za zaufanie,  zamkną ł  po s i ed ze n ie  
Rady,  a n a to m ia s t  zapros i ł  na  po s iedz ien ie  Z a r ząd  
O. T. O. i K. R. ce le m  za ła twienia  najbimilziej 
p i lnych spraw .

Z e b r a n i e  o r g a n i z a c y j n e  3 - g o  K o ł a  L, O. P P.

W dnia 25 maja b r. odbyJo si^ pod 
przewodnic tw em Zastępcy Starosty p rcicrcn-  
darza J. Karzeji organizacyjne zet? ania 3-go  
KoJa L. O. P. P. w Opatowie  Zebiani  w z u -  
miejac donioH e znaczen ie  tej nowej placówki,  
po omówicna działalności  instytucji, przys tą ­
pili do wyb orów Zarządu w sk ład  którego w e ­
szli, pp. Jędrzejewski ,  Kulikiewicz,  Kurzeja,  
Lebensztajn i Lech.

Jak się dowiadujemy Zarząd przystąpi ł  
już do instensywnej pracy, mającej  na eelu 
szeroką  propogandę v?śród na s z e g o  s p o ł e ­
czeństwa.

Za S iedm iom a góram i.
B a ś ń  s c e n i e r n o  «> a r y i .o n a n iu  S z k o ł y  P o  u f s z e c h n r  j,

(K) Staraniem Kierownictwa SzKół f^o- 
w szechnych  bfc i i 2 w Opatowie z racji 
zakończen ia  roku szko lnego odbędzie  się w 
dniu 26 b. m. w sali Straży Pożarnej  imp eza  
ciia naszej publiczności , któ:a choć  w m nj t- 
Lurzc zaznajomi p'ihlicztif'ść z k icr ink iem  
w y c h ow aw c z ym  now oczesne j  s z k o ły  poPkiej:  
odegrana zostanie  haśń scen iczna  Ewy Sze l-  
hurg— Zarębiny z muzyką,  śp iewam i  i t ańca ­
mi p t. „Za s iedm ioma g ó r a m i“, a w czasie  
przerw p. J Bukaj ło  przy wspo ldz ia lc  p ( ina -  
towskicgo powtórzy c z ę ś c io w o  koncert  z dnia 
5  h m .Ołodzież szko lna swą grą s c m i c z n ą  
i muzyczną  na pewno zadowoli  s p o łe c z e ń s tw o  
nasze.  Podając powyż'ZC do wiadomości ,  ży­
wimy niepłonną nadzieję, że społcr'zeń^lwo  
opatowskie  w zrozumieniu w ychow aw cze j  akcji 
nic om ieszka  za in terosow ać  się impr eza m ł o ­
docianych artystów,  pr zyszłycł i  filarów Narodu  
i wieczór zaszczyc i  swoją obecnością .

Wstęp od 5D gr. do i zł .  5o  gr.

U oneeri O rk ies try  Maiidaiinislóia/.
(K) W dniu 5 b. m w Sali Och  Straży  

Pożarnej  odbył  .-ię koi icert m łodz ieży  szkol ,  
pod het. p. J. s u k a j ły  przy w-spółudziale p. 
Gnatowsktego.

Niestety,— koncert ,  którym nawet w iększe  
ośrodki  m iastowe  mogłyby .'-ię poszczyc ić ,  od­
był się przy udziale malej  liczby publiczoo.-f i 
Szkoda,  żc  s p o ł e c z e ń s t w o  nic iniercsują się 
dziatwą szko lną w jej poczynaniach  i swoją  
obecnośc ią  nic dodaje b o d ż c ą d o  dalszej pracy, 
choćby  w myśl s tarego  przysłowia:  „Pokażc ie  
mi swą szko łę ,  a powiem wam ja!;'m je.stcś- 
cie n a r o d e m “.

Od Ecdal.e ji
Na s ku tek  p r o ś b y  K o m i te tu  IX T y g o d n i a  

Lo tn iczego  w O p a to w ie  w .Nś 10. „Echa Ziemi  O p a ­
tow sk ie j  za m ie śc im y  „D o d a t e k  lo tn ic z o -g a z o w y “.
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Ze Z w ią z k u  L eg io n is tó w .
(d) W  n iedzie lę  26 c z e rw c a  1932 r. o godz.  

10 w lokalu d om u P. W .  (budynku  po rnon op olowe )  
w O p a to w ie  o d b ę d z ie  się W a l n e  Z e b r a n i e  O d d z i a ­
łu Zwdązku L egjoni s tów.

Na p o rz ąd k u  dz ienn ym : s p r a w o z d a n ie  z dzia­
łalności ,  b u d ż e t  i w y b o r y  władz.

P L O T iC I.

Boji)ow y czerwiec .
W c z o r a j  j e d n a  pani pow iedz ia ła  mi: - P a n i e ,  

pan j e s t  s t u p r o c e n to w y m  p lot ka rz em .  -  Mam tą 
właśc iwość ,  że z z a sad y  nie p rz eczę  kob ie tom,  
g d y ż  abso lu tn ie  szk o d a  c.zasu na pe r sw az je ,  b o ­
w iem  nikt  n igdy na ca łym świec ie  nie p rz ekon ał
płci pil knej .  A m oże  z r e sz t ą  j es t  w tym od ro b in a  
pi-awdy?

jeże l i  ł)y p. C u r i e - S k ł o d o w s k a  z a m ias t  r adu 
wy na lazł a  na tą  c h o r o b ę  lekar s tw o,  na pew no s ta-  
łal)y s ię już  o d d a w n a  ol^ywatelką pol ską  nie po- 
t i z e b u j ą c  szukać  za ro bku  w Paryż u ,  ma jąc  p e łn ą  
k ieszeń,  j ak  to j e d e n  z opa tow sk ich  b\'vvateli 
k tó ry  tern się wyróżnia ,  iż pos iada  t a l en t  w y w r a ­
cania  kota do g ó ry  nogami ,  nie p rz ew idu jąc  że 
m o że  być zczasem p o d ra p an y .

Mam tu na myśli  p. „O pa tow ian ina"  p i su j ą ­
cego  (od p r z y p a d k u  do pr zypad ku)  w „Gazecie  
W a r s z a w s k ie j " .  Ze  w zg lę du  na b ra k  miejsca,  s k r ó ­
cę ten p seu d o n im  i b ęd ę  nazywał  p. „O pat ow ia-  
n ina"  po]) rostu p. O., p rz yczem  mam  wrażen ie ,  że 
m e  o d b i e g n ę  zby t  daleko od rzeczywis tości

S w o j ą  d r o g ą  „G aze ta  W a r s z a w s k a “ zeszła 
na psy  jeżeli ,  już  w braku czegoś  lepszego ,  dru-  
kuje  t eg o  ro dza ju  n iem o w lę c e  gaw orzen ia ,  j ak iem  
są w p e w n y m  s top ni u  os ta tn ie  wydzie l iny p. O . — 
Biedny  p N eu w er t -N o w ąc zy ń sk i ,  p r a w d o p o d o b ­
nie po p rz ecz y ta n iu  enuncjacji  s w eg o  p rzyjacie -  
I a -p u b ' i cy s ty  zamkn ą ł  ze zg rozy  sw e  cy k lopow e  
okn,  na łoży ł  ś m i e r t e l n ą  koszu lę  i s iadł  na pokucie,
p r i s z ą c  J e h o w ę  o t r o ch ę  oleju  dla u p o ś l e d z o n e ­
go p. O.

Doskona le  ro zum ie m ,  że b a r d zo  boli dusza,  
k tór  i chciała,  by do raju,  a s t a m t ą d  już  z a k w a t e ­
r o w a n ą  -  p rz egnano ,  j e d n a k ż e  g d y  ponosi kogo 
t - m p e r a m e n t ,  należy brać  t rzy razy dzi enn ie  na 
p rz . ' c zyszc zen ie ,  e w en tua ln ie  puścić krew,  t e m b a r -  
dziej ,  że cz erw iec  j e s t  zaszczy tnie  znany w naszym 
im e ic i e  ja ko  mies iąc  bojow y,  co ma być bodaj  
że n a w e t  zaznac zone  w „ P rz ew o d n ik u  po O p a t o ­
wie" ,  k tó ry  lada dzień  zos tanie  powity .

Ach  ten  czerwiec!  R o zm arz a  i ponosi ,  j ak b y  
hiszpańskie  muszki  z ca łe go św iat a  obralj^ sobie 
w O p a to w ie  g ł ó w n ą  kw a te rę .

Szable ,  u is to le ty ,  kolejki  sekundantócy,  m u n ­
dury,  obrazy,  wyzwania ,  meloniki .  Nie s łychać  ty l ­
ko szczęku i huku! T a k  sobie,  bez prochu!  Dużo 
hałasu  dla przy jem ności ,  aby ty lko Pan Bóg  dał  
zdrow ie ,  d ługie  życie i dużo  pien iędzy .

J^ s t  znacznie  g  mzej,  g d y  się coś \y czerwcu  
pisało ni w pięć ni vy dzi ew ię ć  ni w en de ,  a p o ­

t e m  t r ze b a  będ z ie  w lipcu,  albo w  s ie rp n iu  o d ­
w o ływać,  co j e s t  bar dzo  p rz y k re ,  no i k o m p r o m i ­
t u j ą c e . - P a n  O. dos tanie  w t e d y  po nosku (a m o ­
że już  dos ta ł  nawet)  i „G aze ta  W a r s z a w s k a "  też, 
k tó ra  co p r a w d a  d aw no  już  się przyzwyczai ła  do 
t e g o  rodza ju  kompromita cj i .

D o sk o n a le  robi  L. O. P. P. że  u rząd za  t y ­
dzień  lo tn iczy w czerwcu.  W  związku z tem ,  małe  
py tanie  po d  a d r e s e m  Komite tu :  czy w o b e c  u s t a ­
lonej  t radycj i ,  że czerw iec  w O p a to w ie  ro k  ro cz ­
nie obfi tuje w wypadk i  boj ow e,  nie d a ło b y  się 
wstawić  (P. T. Czyte ln icy  p e w n ą  już  m y ś lą  że po 
p o j e d y n k u  s ekunda n tó w ,  o tóż  że nie) do p r o g r a m u  
ak ad em j i  p rzec iw g azo w ej ,  d a jm y  na to, jak ieg o  
po jed y n k u .  E fe kt  b ęd z ie  n ies łychany,  b i le ty  pa  
50 zł. dochód  ma się roz umie ć  kolosalny,  przyczem  
nal eż y  zachować is to tę  o b r o n y  p rzec iw g azo w ej ,  
więc  pub l iczność  p ow inna  być w maskach.

Może się przy^dadzą!
W  tym rok u już  się nie da, ale w przyszłości

t r z e b a  b ęd z ie  o t e m  po m yś leć .
-Łysy J e g o m o ś ć .

Kronika p ow . O p atow sk iego .
K lęska  ż y w io ło w a .

(d) W wsi Dzinrdw gminy C z y z ó w — S z la ­
checki,  w dnid 6 czer wca b r. zniszczyJ grad  
zasiewy  na przest izcni  2 0 0  morgów. Stan zni­
szczen ia  żyta wynosi SOo/o dla pszenicy TOa/c, 
dla jarzyn 5O /0 , prócz tego na przestrzeni  lOO 
m orgów  stan zniszcienia żyta wynosi  6 0  o/o, 
przenicy 4-0°!') i dla jarzyn 20o/o.

A tn a io rzy  cu d ze j  w ła sn o śc i .
V  p ze^zJym miesiąca na pola należącem  

do folwarku Pi asy, gm. Czyżów -Sz lacheck i ,  
przyjechoJo 4 osobników farmanką,  z a p r z ę ż o ­
ną w jednego konia; wymienieni  pozostawiący  
furmankę na drodze,  udali się do kopcow z  
ziemniakami  w celu kradzieży,  jednakże spro­
szeni  przez polowych Jana SJowińskiego i Łu­
kasza  Sobczyka,  odjechali w stronę folwarku  
Józefków. Po lowy .SJowiński bezw,tocznie z a -  
wiadomit  o wypadku zarządzającego  folwar­
kiem BolesJawa Dębickiego,  który wziąwszy  
do pom ocy dwuch polowych udat się konno  
w pole, gdzie  zauważy ł  z łodziei  przy stercie  
słomy,  którą kładli na furmankę.  P o  o s trze ­
żeniu przez  Dębickiego,  iż będzie strzelał ,  o sob ­
nicy ci rzucili się do ucieczki ,  strzelając w s tro­
nę Dębickiego,  raniąc qo lekko.

Jak się dowiadujemy w ładze  policyjne są 
już na tropie sprawców.

T a je m n ic y  i r u p  dz iecka .
(d) W  dniu 4 c z e rw c a  b. r. o godz 6-ej w. 

funkc jona r ius z  U r z ę d u  gm iny  Rud a-K oście ln a ,  za- 
trzymiał trzyr osoby,  w t e m  j e d n e g o  mężczyznę 
i dwie  kobiety.  J e d n a  z nich nazwiskiem Józe fa  
Ka ro  lina lagieł ło.  druga Katarzyna r y t . n l a  zaa
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m ężczy zn a  A n to n i  Jagie ł ło ,  k tó rzy  nieśl i  p rzy  so ­
bie  d w oje  m ałych  dzieci  i t rzec ie  n i eży w e  płci 
męsk ie j ,  licza.ce około  7 m i e s i ę c y  im ie n ie m  r z e ­
k om o Mieczys ław  Kot liński.  W e d ł u g  zeznań za ­
t r z ym anych ,  dzi ec ki em  tym op iek o w a ła  s ię K a ta ­
rz y n a  Cybula ,  lat 21. W y m i e n i o n e  dziecko zmar ło  
w dniu 4 cz e rw c a  b. r. we  wsi S to k i  Małe,  gm. 
R u d a  Kościelna .  O p ie k u n k a  dziecka K a ta rz yna  C y ­
bula  tw ierdzi ,  że dziecko to było własnośc ią  jej 
ciotki M a r ja n n y  Św ią tek ,  zmar łe j  w dniu 4 k w i e t ­
n ia  b. r  , k tór e  miała z k o ch an k ie m  W ł a d y s ł a w e m  
Kotl ińskim.

D o c h o d zen ie  w celu  us ta leni a  p rz yczyny  ś m i e r ­
ci j e s t  w toku.

U silA w anie  p o d p a le n ia .
(d) W e  wsi B rzos towa o godz.  10 m. 30 vr. 

p o d  s todo łą  J an a  Jes ionka  zos ta ł  p o d ło żo n y  ogień 
w  szmacie ,  k tó ra  zaczęła  się tlić wypa la jąc  dziurę  
w śc ianie  te j że  s todoły.  P o ż a r  w z a ro d k u  zestal  
s t łumiony.

O us i łowan ie  p o d p a len ia  je s t  p o d e j r z a n a  n i e ­
j ak a  K azi mie ra  Dziolka z Brzostowa ,  k tó ra  zo s t a ­
ła ar e sz tow aną .  -  D o c h o d zen ie  w toku.

M e r d e r s i w o  na t l e  p o r a c h u n k ó w  o s s b i s ł y c h .
w  dniii 25 maja o godzinie 5  rano na 

ścieżce pomiędzy Kol. Józefówka a Zakanale, 
gm. Częstocice, obok mara cukrow n i w Czę- 
stocicach, zosta i zabity ostrem narzędziem Jó­
zef Nawrot vel A g k a  p'<. Ślepy, poszukiwany 
przez policję za sprawki natury kryminalnej. 
Nicbo.szczyk zostaJ prawdopodobnie zam ordo­
wany przez wspólkom panów szajki do K ló 'c j 
należaJ. — Dochodzenie w toku

Kronika strażacka.
w  dniu  1 maja  r. b. o d by ło  s ię W a ln e  Z g r o ­

m a d ze n ie  O k r ę g o w e g o  Z wiązku  S t r a ż y  Poża rnych  
w Opa to w ie .  O b r a d y  p r o w a d z o n e  były  y>od p r z e ­
w o d n i c t w e m  S t a r o s t y  p o w i a t o w e g o  p. J. W o d n ic -  
kiego.  W  wybora ch  do Z arząd u  O k r ę g u  wybran i  
zostali  p. p. T u rk i e t t i  Ju l jan  (ponownie) ,  S tefański  
W a l e n t y  i Ś w i ą t e k  Boles ław.

W  dniu  8 maja  r. b. od b y ła  s ię o k r ę g o w a  o d ­
p r a w a  oficerska i t r w a ła  od godz.  10-ej do godz.  
16-ej. Na o d p r a w ę  p rz yby ło  około  100 o f i ce ró w  z 
powiatu .  O t w a r c i a  z jazdu  doko na ł  S t a r o s t a  p o w i a ­
t o w y  p. J. W o d n ick i ,  r e f e ro w a ł  i p rz ew o d n icz y ł  
i n s t r u k t o r  G ‘ Cieślicki.

W  dniach od 16 do 22 m a ja  r. b. o d b y w a ł  się 
w  O p a to w ie  ku rs  po ża rniczy ,  w k r ó r y m  wzię ło  
udzia ł  38 of ice rów,  re p rez e n tu ją cy c h  24 S t r aże .  
K u rs  by ł  sk o s za ro w an y  w lokalu W .  F.  i P. W .

gdzie  się t e ż  o d b y w a ły  wyk łady .  Ć w iczen ia  p r o ­
w a d zo n e  b y ły  na  bo isku s p o r t o w e m  i p r z e d  g m a ­
chem  S t r a ż y  mie j scow e j .  W y k ł a d o w c a m i  byli; P. 
A d a m sk i ,  ins tr .  M. Czajko wska ,  Dr .  B. Gl iński ,  Dr.  
P e r e t ,  inst r.  s ierż.  Szl ichta,  ks J. W ró b le \y sk i  i 
inni. K o m e n d a n t e m  k u rs u  i o g ó ln y m  w y k ł a d o w c ą  
był  instr.  G. Cieśl icki.  Na u w a g ę  za s łu gu ję  p r a w ­
dziwe ż o łn i e r sk a  p o s t aw a  ku rs i s tów.  Egzamin w y ­
kazał  b a rd zo  d o b r y  wynik  i po zi om  s łuchaczów.  
K urs  za kończony  zo s ta ł  w sp ó ln ą  s k ro m n ą  kolacją  
w świet l icy  W .  F. i P. W .

P©żary.
z  dnia 16 na  17 m a ja  r. b. w y b u c h ł  p o ż a r  we 

wsi W s z e c h ś w i ę t e  k tó ry  s t rawi ł  do szczę tn ie  7 
go s p o d a r s tw .  P a s t w ą  płom ie n i  padło  równie ż  4- let -  
nie dziecko.  P ię c io ro  u r a to w a n o  z pa l ąc eg o  się 
b u d y n k u .  W  akcji ra tu nkow ej  udzia ł  ł i rały S t r aż e :  
m iej sco w a ,  O s t ro w ie ck a ,  i z K rzczono w ie  S k u t k i e m  
zm ylenia  drog i  zos tało p o w ażn ie  u s zk o d z o n e  au to -  
p o g o to w ie  O. S. P. O s t ro w ie ck ie j ,  k t ó r a  g łó w n ie  
prz yczyn i ł a  się do z lokal izowania  ognia.  P r z y ­
czyna p o ża ru  n iewiado ma .

(c) W i ś n i o w a  (gm. Ł a g ó w )  Poża r ,  k t ó r y  tu 
pow s ta ł  u U by  J a n a  s t r aw i ł  dom  m ieszk a ln y  ze 
s todułą .  S t r a ty :  u b ez p ie czo n e  bu dynk i  na  zł. 510 i 
n i eu b ez p ie cz o n e  na  zł. 200.

Pap ro c ic e  (gm. Ł ag ó w )  U W ład .  Sal i  spali ł  
się dom  m ieszk a ln y  ubez p .  na s u m ę  zł. 700. P ró cz  
t e g o  spal i ły  s ię r zeczy  d o m o w e  J a n a  G e rc z a k a  na 
s u m ę  z ło tych 100.

Częstocice :  U J a n a  R y c o m b la  p o w s t a ł  pożar ,  
k t ó r y  s tawi ł  z a b u d o w a n i a  g o s p o d a r c z e  u b ez p ie czo ­
ne  na zł. 3000. W  akcji  r a tu n k o w e j  b ra ły  udział  
S t raże :  O s t ro w ie c ,  Zakł.  O s t ro w ie ck ie ,  Ć m ie ló w  
1 S zew n a .

Gl iniany:  Poża r ,  k t ó ry  tu  p o w s ta ł  zniszczył  2 
s todo ły  i 2 o b o r y  z p rz y b u d ó w k a m i ,  ubez  na  s u ­
m ę zł. 2040, na leżący  po p. Kow a la  i R. G e b o r y .

Nowe:  U T o m a s z a  Ki jeńsk iego  p o w s ta ł  p o ­
żar,  k tóry  pochłonął  dom  mieszkalny,  s t o d o łę  i o b o ­
ry,  oraz  d r o b n e  rz eczy w mieszkaniu.  Z a b u d o w a ­
nia u b ez p ie c zo n e  na  zł. 2620. W a r t o ś ć  sp a lonych  
p rz e d m i o tó w  d o m o w y c h  około  200 zł. O g ień  z lo­
kal izowała  m ie j s c o w a  S traż .

Słup ia  Nadbrz .  (kol.) u J a n a D u s z y  s t rawi ł  p o ­
żar  dom :nieszkalny i chlewy tegoż,  ubezp.  na 
1080 zł. O g ień  z lokal izowała  m ie j s c o w a  S tr aż ,  nie- 
dopuszc za jąc  do ro z s ze rz en ia  się na  są s i ed n ie  
budynki.

Smiłów.  Z p rz yczyn n ieus ta lonych o godz.  73J 
w o b o rach  dw o rsk ich  p ow s ta ł  pożar ,  k tó r y  z lo k a ­
l izowany  został  b a rd zo  s p ra w n i e  p rzez  S t r a ż e  p o ­
żarne;  P r zy b y s ław ic e ,  W lonice ,  Bidziny,  J an o w ice ,  
J ak u b o w ic e  i O ż a ró w .  I n w e n ta rz  ży wy uratowano- 
S t r a t y  w y n o s zą  około  2(TiJD zł.

Ju l janów;  Z n iew iad o m y c h  p rzyczyn  w g o ­
dzinach w iec zo ro w y c h  zapal i ły  s ię o b o r y  J. Ga-  
gata  S k u tk iem  sp rz y ja ją cy ch  okoliczności  ogień 
m o m e n ta ln i e  ogarnął  w s zy s tk ie  łączące  się z a b u ­
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do w a n ia  k ry t e  s łomą,  j ak  ró w n ie ż  zabudow’ania 
2-ch sąs iadów:  j e l o n k a  i Jas iaka .  Na r a tu n e k  p o ­
śp i e s zy ły  okol iczne  S t r aże :  Mikułowice ,  W o j n o -  
wice ,  O ż a ró w ,  Gl in iany  i Bidziny,  k t ó r y m  też za ­
w dz ię czać  należy,  iż po ża r  nie s t r aw i ł  p rzyna jm nie j  
p o ł o w y  wsi. Dzięki ene rg iczn e j  akcji  ra tu nkow ej  
u G a g a t a  oca la ł  w zupełności  d o m  i z r ę b y  ch le ­
w ó w  i poz os ta łych  p o g o rz e l c ó w  z r ę b y  b u d y n k ó w  
m ieszka lnych i częś ci ow o  obór .  Of ia r  w ludziach 
nie było.  A k c ją  k ie row a ł  in s t ru k to i .  S t r a t y  w y n o ­
szą  około  10.000 zł.

Wszechśivięte. Z nicasialonej  przyczy­
ny w dnia ić maja h. r wybachJ pożar  w sk u ­
tek cz  yo spal iły się zabudowania  Antoniego  
H a c h r  ka, Władysława Czarneckiego ,  Józefa 
Cebuli, Jana Kota, Jana i w icenteoo  Sterników,  
Kri'oli.iy Kuśnierz,  Szym ona  Zajęczkowsktego  
i W ow zyna Hilero,  na ogolną sumę okuło  
3  )80f! z ł  Dochodzenie  w toku

wydała  1923 pożyczek  na sumę 71 .924  zł.  
Obrót roczny wynosi  283 .8 67  zł.  35  gr.

W y b o ry  d o  Z a rz ą d u  G m iny W yzn. 2yd. 
w  O patow ie.

(e) W tych dniach z polecenia Władzy  
Nadzorczej  odbyły się wybory do Zarzgdu Gm.  
Wyzn Żyd. w Opatowie  z wynikiem następu-  
jqcym, Do Zarządu weszli  pp. Jakób Berman  
Szmul Grynsztajn, Hejnoch Langer,  Josef  
Hargulis .  Chaim Lejbuś Orensztajn ,  Izrael  
Rozcnberg,  F io im  Wajngust i Janas  Zonberg.

Kronika żyd ow sk a .
S p r a «  z d ł n i e  z  d o r o c z n e g o  W a i o e g e  Z e b r a n i a  K a s y  

B ; z p r o c  P o ż y e z e K  p.  n.  „ f i e i i i l u s - G b e s s d ' ^  w  O p a t o w i e
(r) W niedzielę,  dnia 13 maja b r odby­

ło  się w lokalu 7 -mio  KI S zko ły  p o w s z e c h ­
nej .T A K B G T “ doroczne Walne Zebranie Kasy  
Bezprocentowych P o ż y c z e k  .G em iłus-Chcscd 
w Opatowie, przy l icznym udziale c z łon k ów  
tej K< sy.

Z odczytanego sprawozdania uwidocznio ­
no że w roku sp r a w o z d a w cz y m  I 9 3 i | 3 2  ko­
rzysta ło  z pom ocy  Kasy w formie bezprocen­
towych pożyczek  369  rodzin tut. miasta.  Kasa

z  U asy  K re d y to w e j  Spółdzie l. w  O p a to w ie .
(c) Dnia 8 maja r. b odbyło  się dorocz­

ne Walne Zgromadzenie  Kasy Kredytowej  
Spółdz ie lcze j  w Opatowie.

Z Odczytanego  sprawozdania  za rok 1931,  
widać że Kasa liczy i7 2  cz łonk ów .  O g ó łe m  
udzielono kredytów na sumę 3 3 2 .3 0 6  zł .  88 gr. 
Kapitały w ł a s n e  w yn oszą  8 0 0 0  zł .  Wkłady  
O s z c z ę d n o ś c io w e  3 5 .0 0 0  zł.  Obrót roczny  
wynosi  4  OOo-OOO z ł.

O d p o w ie d z i  Redrikcji.

Z a rz ą d  O chotn . Sir. P o i  w  B ardz ie .
W i a d o m o ś c i  spóźnione.  Nie zamieścimy.

.P r a c o w n i k o w i  Z a k ła d ó w “ w  O stro w c u .
Należy zwróc ić  się do S e k r e t a r j a t u  R a d y  P o w i a ­
towej  B. B. W .  R w O p a to w ie .

„M y śliw em u *  w  O s tro w cu .  Nie z a m ie ­
ścimy.  D e m a g o g ic zn e  i szkalu jące  a r ty k u ły  nie 
nad a ją  się do naszego  dwutygodi i ika .

O G Ł O S Z E N I E .
D y r e k c j a  K asy  C h o ry c h  w O s t r o w c u  pros i  o wpłacanie  wszelkich  należności  Kasy  

do Pocz tow e j  Kasy O szc zędno śc i  -  za p o ś r e d n ic tw e m  u r z ę d ó w  pocz to w ych  — na konto  
czek o w e  tut. K asy  Chorych  Mś 50.778.

Ponadto  wsze lk ie  wp ła ty  na r a c h u n ek  Kasy C h o ry ch  w O s t r o w c u  przy jmują:
1) Kasa  w Cen tra l i  w O s t r o w c u ,  ul. F o c h a  Nk 3.
2) U rz ęd n icy  Oddz ia łu  A d m in i s t r a c y jn e g o  w  S ta rachow icach ,  w z g lę dn ie  K asow ych  

O ś r o d k ó w  Leczn iczych  w O p a to w ie ,  S a n d o m i e r z u ,  S ta szo w ie  i Iłży.
3) Inkasenci  za opa t rz e n i  w upoważn ien ia ,  k tó rymi  winni l eg i ty m o w ać  się przy p o ­

b ie ra n iu  składek.
Na d o k o n an ą  w p ła t ę  o t r zy m u je  wpła ca jący  pokwitow an ie :
1) W  biurach:  Centra l i ,  O d d z ia łu  A d m i n i s t r a c y jn e g o  w S ta rac h o w icac h  i K a so w e g o  

O ś r o d k a  Leczn iczego  w S a n d o m i e r z u  -  kwi t  kolo ru  ró ż o w e g o  (wzór  Ns 1), z a ­
o p a t r z o n y  o k r ą k łą  p iecz ęc ią  Kasy,

2) O d  in k asen tó w  i w biurach  K a so w y ch  O ś r o d k ó w  Leczniczych  w Iłży, O p a to w ie ,  
i S ta szowie  -  kwi t  koloru  r ó ż o w e g o  (wzór  >6 2), z a o p a t r z o n y  o k rą g łą  p ieczęcią  Kasy.

Za  kwity  inne  od wyżej  wy mien ionych .  D y r e k c j a  Kasy nie  b i er ze  odpowiedzia lności .
W z o r y  p o k w i to w a ń  są  w y w i e s z o n e  w Cent ra l i  Kasy i we w szys tk ich  K asow ych  

O ś r o d k a c h  Leczniczych.
O s t r o w ie c ,  dnia  17 m a ja  1932 r.

Dyrektor: Q u s t a w  J (\e d e L
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K. E. 413/32. O głoszen ie .
K o m o rn ik  S ą d u  G r o d z k ie g o  w  O p a to w ie  ITgo 

r e w i r u  pow.  O p a to w sk ie g o ,  na zasadzie  art.  1030 
proc .  cyw.  ogłasza ,  że w dniu  8 l ipca 1932 r. o 
godz.  10 r ano  w m aj ą t ku  Raj odbęd z ie  s ię s p r z e ­
daż p rzez  publ iczną  l icyt ac ję  m a ją tku  ru c h o m e g o  
należącego  do H e n r y k a  i Marji  Cichowsk ich z Raju,  
s k ład a ją ceg o  s ię i  m eb l i  sa lonow yc h  o c e n io n e g o  
na  s u m ę  2110 zł.

Opis i szacunek obejrzeć można v> dnia licytacji no 
miejsca sprzedaży.

Komornik Sądowy ( —) St .  Michalski.

E. 37S/32. O głoszen ie .
K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ieg o  w O p a to w ie  Il -go 

r e w i ru  pow.  O p a to w sk ie g o ,  na  zasadzie  art.  1030 
proc .  cyw. ogłasza ,  że w dniu  7 l ipca 1932 r. o 
godz.  10 r ano  w m a ją tk u  J e ł e n i ó w  gm. Gi ze gow ice  
od b ę d z ie  s ię s p r z ed aż  p rz ez  pub l i czną  l icytację 
m a ją tk u  ru c h o m e g o  n a leżąceg o  do J a n a  K o n a r sk i e ­
go z J e len io w a ,  s k łada jącego  się z p ianina  i s a m o ­
ch odu  f i rmy „ C i t r o e n “ ocenionego na  s u m ę  3300 zł.

Opis i szacanek obejrzeć można w dnia licytacji na 
miejsca sprzedaży.

Komornik Sądowy ( —) St.  Michalski.

^  E. 375,32. O głoszen ie .
K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ieg o  w O p a to w ie  Il-go 

r e w i r u  pow.  O p a to w sk i e g o ,  na zasadzie  ar t .  1030 
proc .  cyw.  ogłasza ,  że w dniu 2 l ipca 1932 r. o 
godz.  10 rano  w ma ją tku G ie r c z y c e  o d b ęd z ie  się 
s p r z ed a ż  p r z e z  publ iczną  l i cytac ję  m a ją tk u  r u c h o ­
m eg o  na le żącego  do A u g u s t a  L em p ick ieg o  w G ie r -  
czycach sk ład a j ą ceg o  s ię z fo r te p ia nu  f irmy Małec­
k iego  oce n io n eg o  na sum ę  5000 zł. i w tymże,  dniu 
o godz.  10 ra n o  w ma ją tku S to d o ły  odbędz ie  się 
pub l iczna  s p r z e d a ż  r u c h o m e g o  m a ją tku  należącego 
do E u g e n j u s z a  R ogusk ie go ,  a s k ład a ją ceg o  się 
z sze ściu  koni  r e m o n to w y c h  o s zacow anych  na 
4200 zł. i k a r e t y  p o k ry te j  s k ó rą  w d o b r y m  s tanie  
o szaco w an e j  na  800 zł. na  z a sp o k o je n i e  p re te n s j i  
Ban ku  G o s p o d a r s t w a  K ra jo w e g o  O ddz ia ł  w R a ­
d o m iu  w kwoc ie  5000 zł. z o/q e/g j kosztami .

Opis i szacanek obejrzeć można w dnia licytacji na 
miejsca sprzedaży.

Komornik Sądowy ( —) St .  Michalski.

X2 E. 345/32. O głoszen ie .
K o m o rn ik  S ą d u  G r o d z k ie g o  w O p a t o w i e  Il-go 

r e w i r u  pow.  O p a to w s k i e g o ,  na zasadzie  art.  1030 
proc .  cyw.  ogłasza ,  że w dnin 1 l ipca 1932 r. o 
godz.  10 ra n o  w m a ją tk u  S o b ó t k a  o d b ęd z ie  się 
s p r z e d a ż  p rz ez  pub l i czną  l icy tac ję  m a ją tk u  r u c h o ­
m eg o  n a l eż ą ce g o  do Ka ro la  W ic k e n h a g e n a  z S o ­
bótki ,  a s k ł ad a j ą c eg o  się z szafy,  5 fotel i ,  f o r t e ­
pianu,  fut ra  i 100 mtr .  ży ta  w ziarnie ,  ocen io nego  
na  s u m ę  5400 zł., oraz w  dniu  2 l ipca 1932 r. o 
godz.  10 r a n o  w m a j ą t k u  S t o d o ł y  o d b ę d z ie  się 
publ iczna  s p r z e d a ż  m a ją tk u  r u c h o m e g o  n a l eż ące g o  
do E u g e n j u s z a  R ogus k iego ,  a sk ł a d a j ą e g o  s ię 
z 20 świń  (b eko nó w),  fo r te p ia n u  w d o b r y m  s tan ie  
i g a r n i t u r u  m eb l i  w p o k o ju  s to ło w y m :  d w a  k r e ­
densy ,  stół ,  24 k rz e s ł a  d ę b o w e  i d w a  s tol iki  o sz a ­
c o w an e  na  s u m ę  5100 zł.

Opis i szacanek obejrzeć można w daia licytacji na 
miejscu sprzedaży.

Komornik Sądowy ( —) St .  Michalski.

H-. E, 272-274,32. O głoSZ etlie .
Komornik Sąda Grodzkiego w Opatowie I rew. L. Koziński 

na mocy art. 1030 ast. post. cyw. podaje do wiadomości 
że w dnia 21 czerwca 1932 r. o godz. 10 rano w mcjąika 
Hydłów gm, Iwaniska odbędzie się sprzedaż z licytacji, ra -  
chomości Stanisława Rytla, znajdających się w w maj. Aydłów 
na pokrycie jego dlagu na rzecz Banku Gospodarstwo K ra­
jowego Oddz. w Radomia w kwocie 7000 zł. wraz z ^  ^ i ko­
sztami. Przedmioty wystawione do licytacji: kareto 4-o oso­
bowa nowe, powdz czarny 4-0 osobowy nowy, p .wóz żOłty 
4-0 osobowy i wolant, oszacowane do sprzedaży na 8000 zł, 
i obejrzeć je można w dnia licytacji,

Komornik Sądowy (—) L, K o z i ń s k i .

Mś £  323/32. O g ło s z e n ie .
Komornik Sąda Grodzkiego w Opatowie 1 rew. L. Koziński 

na mocy art. 1030 ust. post. cyw. podaje do wiadomości że w 
w dnia 6 lipca 1032 r. o godz. lO rano w Opatowie przy 
Aagistracie, odbędzie się sprzedaż z licytacji ruchomości 
Kasy Aiejskiej w Opatowie na pokrycie jego długa na rzecz 
Steiona i omańskiego, w kwocie 400 zł, wraz z %% i koszta­
mi. Przedmioty wystawione do licytacji jako to kasa ognio­
trwała oszacowane do sprzedaży na 6oO zł. i obejrzeć je 
można w dniu licytacji

Komornik Sądowy (—) L. K o z i ń s k i .

W I E L K I  K I E R M A S Z  
w  po łączen iu  z l o t e r j ą  f an to w ą  w O p a to w ie .

J u ż  n i e d ł u g o
na rzecz Kolonji  letnich dla b i ednych  dzieci.  

SzezegO ly w  a f iszach .

R E D A K C J A  I A D K I IH IS T R A C J A i
O p s t ó »  K e l . ,  u l .  K i l i ń s k i e g o  AA 2 4 .

Konto czekowe: Komun. Kasa Oszezędn. pow. Opatowskiego 
P. K. O.  Ńs 647-41.

R oczn ie  . 
P ó ł r o c z n ie  
K w a r t a ln i e

P r e n u m e r a t a  s i y n s s i
Zł. 4. 
Zł.  2. 
Zł. 1.

eńi

Vi
>/2
‘/3
>/4

Zł. 1 0 0 . -  
Zł. 50 . -  
Zl. 33.50 
Zł. 2 5 . -

W i e r s z  1 mm. -  50 gr.  
O g ło szen ia  w tek śc ie  500/® drożej .  

R ęk o p i s ó w  nie  zw racam y .

W y d a w c a - K om itet W y d a w n ic z y .  R e d a k t o r - W ła d y s ła w  D y b o w sk i .

R e d a k t o r  p rz y jmuje :  w pon iedz ia łk i  i czwartki  od godz.  5-ej do  7 -ej. wiecz.

D ru k a rn i a  A. S łu p o w s k i  i S k a  O pa tów .
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